
kURJER WARSZAWSKI.
D .  30 .  M arca .   K o k  1 8 4 5 .  T | / '*  Q r  J u t ro ,  Z w ia s to w a :N .M A R JI .—  Sta K o rn e la .

Niedzie la .  V W =  O t ) .  Uroczystość .  K u r j e r  n ie  w y jdz ie .

Ś w ię to  u r o c z y s t e  Z w ia s to w a n ia  K O G A  R O D Z I C ł ,  
p r z y p a d ł e  w ty m  r o k u  w c z a s ie  W ie lk a n o c n y m ,  o d -  
ł o ż o n g  z o s t a ło  n a  P o n i e d z i a ł e k  p o  N i e d z i e l i  P rze w o ­
d n ie j ; ,  t»  ie s t  na d z i e ń  j u t r z e j s z y .  K o n s y l j u m  w  T o -  
le d z le  r .  6 5 0 ,  n a z n a c z y ło  n a  o b c h ó d  te g o  św ię ta  d z i e ń  
1 8  G r u d : ;  w s z a k ż e  z p o c z ą t k i e m  i X .  w i e k u ,  K o ś c i ó ł  
R z y m s k i  o d w o ł a ł  to ż  p o s ta n o w ie n ie ,  i to  ś w ię to  d o  d n ia  
2 O M a r c a ,  t a k  i a k  ie  o b c h o d z o n o  w  p i e r w s z y c h  w ie ­
k a c h  C hrześc iań s tw a . ,  p r z y w i ą z a ł .  N a  c z e ś ć  t a j e m n i ­
c y  Z w i a s t o w a n i a , i s tn ie ią  l i c z n e  Z a k o n y  i in n e  i n s t y ­
tu c j e .  W  r .  1 2 3 2  z a ło ż o n o  w e  F lo r e n c j i  Z a k o n  A n -  
n o n c ja d y , a ' ve I '’r,nLCJ i- » H  ło s ze c h  Z a k o n  C elestyn  
u e k  K a r d y n a ł  T urre .crem a.la  r .  1 4 6 0  u f u n d o w a ł  w 
R z y m ie  w k o ś c ie le  N. M a r j i  ( d a w n e j  ś w ią t y n i  M in e r -  
w y )  T o w a r z y s t w o  m a i ą c e  n a  c e lu  u p o s a ż e n ie  u b o g ic h  
a c n o t l iw y c h  d z i e w c z ą t .  T o w a r z y s t w o  to  u p o s a ż a ło  r o ­
c z n i e  d o  4 0 0  t a k i c h  P a n ie n .  A m e d e u s z  F I U  X i ą ż ę  
S a b a u d z k i  w r .  143 4 ,  u s t a n o w i ł  o r d e r  A u n u n c j a d y ,  
w  n a jw y ż s z y m  d o ty c h c z a s  zas z c z y c ie  b ę d ą c y .  Z aś  P a ­
p i e ż  U rb A K  I I .  n a  c z e ś ć  Zw.iAstuWANIA B O G A  R 0 -  
D Z I C Y  n a k a z a ł  o w o  t r z y k r o t n e  d z w o n ie n i e  d z i e n n e ,  
z w a n e  n a  A n i o ł  P a ń s k i , k t ó r e  o d m a w ia j ą c y m  t a k o w e  
m o d l i t w y  m o c ą  b u l i  P a p ie ż ó w  JANA X X I I . ,  K a i . i x t A  
JT L ,  P a w ł a  I I I . ,  A l e x a n d r a  V I I .  i K l e m e n s a  X .  
h o j n e  n a d a ie  o d p u s t y .

\V kościele W ie l e b n y c h  Pan ien  S a k r a  m en te k ,  i u t ro  
uroczystość  N. M A R JI  Z w ia s to w a n ie^ ,  odbyw ać się b ę ­
dzie  z so lennem  Nabożeństw em i Kazaniami rano  i po 
p o łu d n iu .  N astępnego  dnia we W to r e k ,  Kośció ł  ten b ę ­
dzie  o b chodzi ł  uroczystość  S. B e n e d y k t a  Z akonodaw cy,
 w tym  ro k u  dzień SgoJÓZEFA p r z y p a d ł  w c iąg u
W ie lk ie g o  tygodnia ,  p rze to  u ro c zy s te  N abożeństw o zwy­
k le  w ten dz ień  odbyw ane  w Koście le  X X .  K a rm e litó w  
na  K ra k : -P rze d m :,  na cześć tego Sgo, odbywać się będzie  
p o iu trze  z wystawieniem N. S A K R A M E N T U ,  Kazania­
mi i P rocesją .

Z  upoważnienia  wyższej  W ł a d z y ,  N acz e ln ik iem  czę ­
ści P o l icy jn o -A d m in is t ra cy jn e j  Biuru  W arszaw sk iego  
O b e r - Policm ajs tra ,  m ianowany zosta ł ,  P.  W o jc ie c h  P ę ­
k a ls k i ,  p e łn ią cy  zastępczo obo w iązk i  te  od dnia  14go 
Kwietnia  184 4  r .  (G .  P.

K o m ite t  T o w a r zy s tw a  W s p a r c ia  p o d u p a d ły c h  A r ­
ty s tó w  M u z y c z u n y c h , ich  11 d ó w  i  S ie r o t,  uwiadamia 
C z ło n k ó w  tegoż T ow arzystw a ,  iż Sessja  iu tro  po  S u m ­
mie odbędzie  się w R e fek ta rz u  X X .  A u g u s t ja n ó w .  
Kom ite t  nie ustaiąc w czuwaniu nad d o b re m  T o w a r z y ­

stwa, poczy tn ie  za o b ow iązek  p rz y p o m n ieć  C z ło n k o m  
zalegaiącym  w o p łac ie  m ie rn y ch  s k ł a d e k ,  a b y  d o b r o ­
wolnemu zobowiązan iu  s ię  zechcieli  zadosyć-uczyn ić ,  
g d y ż  od tego  za leży  ied y n ie  is tn ienie  T o w arzy s tw a ,  
k tó re  iuż dziś pod  swą pieczą  ma 6c.iu E m e ry tó w  do 
u trzy m an ia ,  a k a p i t a łu  p rz e sz ło  3 7 ,0 0 0  z łp .  na p e ­
wnych h ipo tekach  lokow anego  wynoszącego, n a d w e rę ­
żyć n ie  może i nie winien.  W  k o ń c u  Kom ite t  donosi,  
iż  ciągle ty lko  Am atorow ie  l u b  A rtyśc i  m u zy k i ,  m ogą  
b y ć  p rzy ięc i  do rzeczonego  T ow arzys tw a .

Z m a r ł y  ś. p .  H rab ia  A le x a n d e r  P o to c k i ,  pozostawia 
3ch S y n ó w ,  A u g u s t a , M a u ry c e g o  i S ta n i s ła w a ;  a 
z zeszłe j  z tego światu w r .  1 8 3 0  C ó rk i  Natalj i  X ię -  
żnej S a u g u s z k o w e j,  W n u c z k ę  Mai ją N żn iczkę  S a n -  
g u sz k ó w n e , k tó ra  w ty m  czasie obu Dziadów swo­
ich , O jczys tego  X c ia  Eust :  S a n g u sz k i;  i M atczynego  
P o to c k ie g o , utraca.

P o zo s ta łe  Dzieci po  ś. p .  M agda len ie  J c d ic k e ,  W d o ­
wie,  zaonegdaj w 5 ‘2gim  r o k u  życia z m a r łe j ,  zapraszaią  
K re w n y c h  i Z ua iom ych  na e x p o r ta c je  z w ło k ,  dziś o 
godz: 3ciej po  p o łu d n iu  z K a p l ic y  X X .  B e rn ard y n ó w ,  
na  sm ę ta rz  P o w ązk o w sk i  o d b y ć  się maiącą.

D y r e k c ja  G łów na  T  o warzy siwa K re d y :  Z iems:,  p oda ła  
do wiadomości, iż do losowania ro z p o cz ąć  się m ającego 
p o iu trz e  o godz: 9tej  z rana  w dom u W ła d z  tegoż  T o ­
warzystw a,  w obec publiczności  uczestn iczeń p ra g n ąc e j ,  
na leżeć  b ę d ą  Listy Zastawne b ia łe  dawniej iuż raz  na 
zawsze i w p ó ł ro cz u  ostatniein  do losowania podane.

Rada Szczegó łow a  D o m u  P r z y t u łk u  S ta rców  G m iny  
Augsb:-Ewang:,  sk ła d a  c z u łe  p o dz iękow an ie  W  W . K a u -  
s zko w e j  i H o c h o w rj, za nades łan ie  K u b ek  na święta W ie l ­
k an o cn e ,  dla ubogich  w ty m  z ak ład z ie  b ędących .

U Ludu  prostego  w  P o lsce  i na R u s i  powszechnein  
iest zabobonne  m n iem an ie ,  że  i a s k u łk i  w iesieni p o w ią ­
zawszy się za nogi s z n u rk iem ,  zannrzaią  się w stawach 
i r z ek ach ,  a dop ie ro  o k o ło  dnia Z w i a s t o w a n i a ,  to 
iest z p ie rw szą  w iosną ,  w y ła żą  z w o d y .

Lista ofiar  d o b ro c zy n n y c h  o trzym anych  d la  Sizpitalu 
S ta ro za k o n n y ch  w W arsz :  w m ie ś :  L u ty m  1845  r. Od 
T .  O. ru b l i  sr .  4 k o p .  50; N. N. k .  30; od P P .  Dawid- 
sohna , rs .  4 k.  5 0 ;  H e r tz k e  i Neufela ,  r s .  3 ;  A b ram - 
sohn i R u b in so h n ,  rs r .  15; 51. H orow itz ,  r s r .  1 k.  80; 
J ,  Po p o w er ,  r s r .  1 5 ;  N. W einbei-g, r s r .  1 k o p .  50; S. 
B lu m b e rg ,  r s r .  18; ze sk a rb o n y  p rz e d  g m achem  S zp i ­
talu b ę d ą c e j ,  r s r .  16 k .  32; od P. A. MeiseJs, rsr .  3; 
L. G. r s r .  18.  B ezim ienn ie :  16 r y z  p a p ie ru  koncep-
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towego, T e l l je r  tno ien , Regestr bulle. C złonek  Ra­
dy, Szulim G lass.

Na świetnych św ięconych , tegorocznych, uważano mnó­
stwo tualet damskich eleganckich. Umieszczamy z nich 
następujące: Suknia z atłasu koloru  d a lj i ,  obszyta a- 
xamitem takiegoż k o lo ru ; kapelusz z k re p y  f io le to - 
to w ej z piórem takiż ko lor  mieniącym. Sukuia mo- 
ro w a ro lo w a , mantylka takaż obszyta koronkami; k a ­
pelusz z mory różowej z piórami takiegoż koloru. Su­
knia morowa b łę k i tn a , inantylka z tarlatanu białego 
obszyta koronkam i; kapelusz b łęk i tny  z piórem takiż 
k o lo r  mieniącem. Suknia z materji iedwabnej U la  w 
pasy poprzeczne od góry do dołu powiększaiące się, 
koloru fio le to w eg o ;  kapelusz krepowy l i la  z piórami 
takiemiż. Suknia z mory p o p ie la te j  w pasy atłasowe; 
kapelusz krepowy se led yn o w y , z piórami takiż ko lor  
mieniącemi. Suknia morowa ciem no  - z ie lo n a ,  eszarpa 
k o ro n k o w a; kapotka z atłasu b ia łeg o  z piórem bia- 
łem . Suknia materjalna b ia ła , w pasy atłasowe ró­
żow e; kapelusz krepowy b ia ły .  Suknia pód szyię za-  
xamitu czarnego , z guzikami / .d ż e tu ;  kapelusz k re ­
powy l i la ,  z piórem l i la  mienionem. Suknia z p u -  
d esu a  różowego; kapotka z takiejże materji  z kwiata­
mi. Suknia morowa sza firow a , szat c za rn y  haftowa­
ny; kapelusz b łę k itn y .  Suknia materjalna iedwabna 
w pasy różnego  koloru , szal kaszmirowy b ia ły ;  ka ­
pelusz krepow y b u ton  d 'or  z piórem białem. Suknia 
materjalna ró żo w a , manty lka b ia ła  obszyta ko ron ka­
mi; kapelusz różow y  z kwiatami. Suknia materjalna 
b ia ła , przerabiana w kwiaty różnokolorow e; inantylka 
b ia ła  morowa; kapelusz z k repy  b ia łe j  z kwiatami 
różnokolorowemu Suknia z p u d eso a  b ia łego , z k o kar­
dami takiegoż ko loru ; kapelusz inaterjalny różow y. 
Suknia podwójna z tarlatanu b ia łego  haftowana; ka­
pelusz krepow y b ia ły , ozdobiony wstążkami gazowe- 
mi róznokolorow em i. Suknia morowa sza firow a , man­
ty lka biała; kapelusz krepowy l i la  z kwiatami. Su­
knia z p u d eso a  b la d o -p o p ie la teg o ;  mantylka b ia ła  
z frendzlam i; kapelusz morowy b ia ły  z piórami bia- 
łemi. Dwie Suknie tarlatanowe koloru blado -sza firo ­
wego w deseń sza firow y;  kapelusze różowe. Suknia 
materjalna p ia sk o w a , mantylka z pondiszery bia łego  
z frandzlami; kapelusz b ia ły  z piórami. Suknia tar- 
latanowa b ia ła ,  z podwójnym rąbkiem, przepaska i ka­
pelusz błękitne . Suknia tarlatanowa b ia ła  z 2ma r ą b ­
kami; kapelusz atłasowy różow y  z kwiatami. Suknia 
iedwabna i mantylka w paski różno-kolorow e; kapotka 
l i la .  Suknia tarlatanowa l i la  z 6ma wolantami; k a ­
potka z koronek angiolsk: podszyta iedwabiem li la .  
Suknia tarlatanowa w paski różow e; kapotka różow a

z kwiatami. Suknia tarlatanowa b ia ła  z dużemi za­
k ład k am i,  eszarpa i kapotka  z p u  de soa ro low ego . 
Suknia z materji l i la ;  kapotka krepowa b ra ła . Su­
knia z p u  de soa p o p ie la tego  c iem nego; korsaż ob­
szyty koronkami; kapelusz rozow y. Suknia morowa 
c za rn a , w szerokie pasy atłasowe; kapelusz b ia ły .  Su­
knia podwójna tarlatanowa b ia ła  haftowana, mantylka 
garnirowana koronkami; kapelusz krepowy bi.ał/-, ob­
szyty kwiatami polnemi. Suknia materjalna, vert  d ’eau 
(w erdo),  mantylka b ia ła ;  kapelusz różow y  z piórem 
takiegoż koloru. Suknia w kwiaty zielone  i l i la ;  ka ­
pelusz krepow y zie lo n y , obszyty wstążkami l i la .  Su ­
knia p o p ie la ta , szal b ia ły  haftowany; kapelusz z k re ­
py b ia łe j  z wstążkami koloru seriz.

N akładem  Księgarni S. H. M erzbacha  p rzy  ulicy 
Miodowej N ro  486, wyszedł poszyt 13ty Taiernnic  
L o n d y n u , p rzez S ir  Franciszka Trolopp. Poszyt na­
stępny  wyjdzie za tydzień. Prenumerata przyjmuie 
się ieszcze na ca łe  dzieło (składaiące się z 18 po- 
szytów) w kwocie zł. 30, również w Warszawie iako- 
też na wszystkich Pocztaintach i Stacjach pocztowych.

Trzech  chłopców, z k tórych 2ch po lat 12, a 3ci lat 8 
życia liczy, w wielki Piątek przytrzymani zostali w Ko­
ściele X X. Karmelitów na Krakow:-Przedm: na uczynku 
kradzieży pieniędzy, k t ó r e  osoby zwiedzaiące tenże Ko­
ściół sk łada ły  na tacy przy Grobie Z BA W IC IELA . 
Z usprawiedliwienia, iakie dzieci te składaią ,  okazuie 
się widocznie zaniedbanie w wychowaniu ich ,  będąc 
bowiem prawie pozostawione bez dozoru, dozwolono 
im włóczyć się po różnych miejscach, i oddawać się 
próżniactwu, chociaż Rodzice i Opiekunowie byliby w 
możności zaięcia się losem tychże, odpowiednio do 
swego stanu. W ładz a  policyjna widząc, że ci spoglą- 
daią oboiętnem okiein na szkodliwe nałogi, iakich iuż 
przyaresztowani nabyli , wezwała Radę Opiekuńczą In­
stytutu moralnie zaniedbanych dzieci, o pomieszczenie 
onych w pomienionym zakładzie, gdzie, oddani pracy 
stosownej do wieku, p rzy  bacznein wglądaniu w ich 
postępowanie, stać się mogą ludźmi użytecznymi <Ha 
społeczeństwa. (G. Polic:.)

S k ła d  G łów ny  Tow arów  z  F abryk  Ż yra rd o w sk ich  
p r z y  u lic y  K rólew skiej N ro  1 0 6 6 ,  o trzym ał w tych 
dniach transport świeży czysto-lnianych W yrobów, 
ko to :  B ie lizn ę  s to ło w ą , R ę c zn ik i, T asiem ki j n^ .  
k tóre  numery P łó c ien . Zawiadamia przy tein, iż J ]a 
dogodności publicznej, P rzęd zę  ln ia n ą  różnej cien- 
kości, korzystnie wymieniać na gotowe wyroby, ieżfi- 
b y  tego żądano, lub zakupować postanowił. Maiący 
przeto takową do Sk ładu  w miejscu namienionem, od 
godz: 8ej z rana do 3ej po południu  zgłaszać się raezą.
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Dawne przys łow ie: ciemno iak  w ro g u , juz teraz 
z trudnością da się zastosować. Gazeta Codzienna do­
niosła wczoraj, że w W a rszaw ie  rob,a za pół-trzecia 
z ło le -o  rogowe pokrywki do zegarków, miejsce szkie­
łe k  zwyczajnych z a s t ę p u j e ,  równie lak one p rze j­
rzyste a w tein dogodniejsze, ze od stłuczenia bez- 
pieczne W ynalazek ten wcale pożyteczny, czyni zasz­
czyt dowcipowi tego co go pomyślał

Kilkanaście Osdb, którym godzina V / 2 , o której JP. 
M i le r  okazuie zwykle Pom ruk i K om odę, mniej iest 
dogodna, zamówiło sobie Przedstawienie n a  za d a n ie , 
na dzień iutrzejszy Poniedziałkowy. Widowisko to 
będzie miało miejsce o godzinie w p ó ł  do Iszej. O

j  „.;,n w nadziei, źe się i więcej Osób znaj- czem donosiin sr . j j
dzie k tórym  godzina medogodua, a k tó rzy  cie­
kaw y wynalazek Pana M iller , widzieć sobie życzą.

Wiadomość umieszczona w Nrze 76 Kurjera W ar-  
roku bież: na stronnicy 3 59 :  O now ym  rodza iu  

*W hlM eki, podanej na wystawę przem ysłu  wyższej

SaonV P1 ' ChCt f Rt ( SZ0(K) '  s1aie Si? .dla nM P °‘.
*" odcm do uczynienia wzmianki, źe ułożeniem a raczej
utworzeniem podobnej Bibljoteki czyli zbioru ksią iek  
'leśnych, z k tórych każda przedstawia osobny gatunek 
drzewa lub krzewu kraiowego ze wszystkiemi iego czę­
ściami, a nawet z główniejszemi p roduktam i,  iako to :  
owocami, nasionami, żywicą, g u m ą ,  w ęglem , popio­
łem  i t. d . ,  iakie sam wydaie lub iakie się z niego 
sztuka o trzy m uią , zajmował się u nas przed kilkuna- 
sta laty ze szczególnem poświęceniem, gustem i talen­
tem P- K ozłow ski, b. Profesor Leśnictwa praktyczne- 

w Siek ierny  pod R odzen/ynem , a teraz spraw uiący 
£>° j  ]\adleśnego w Leśnictwie Szyd tow ieck iem , w Po­
j e c i e  O p o c z y ń s k i m .  Bibljotekę takową czyli Zbiór 
' ' K , lpśnYch u ło ż y ł  A u to r ,  z dołączeniem stoso-
K  SI 3  1* 1 “ J  . • • * 1 / 1  i  »Cch opisów 1 zamieszczeniem niektórych o wado w
"k^idliwyeb lasom, w kilku  exem plarzach ; z k tórych
r z; ° n  7J0źony Z 27 gatunków drzew i z 43 krzewów
kraiowych oraz z niektórych zagranicznych, darował
, zed k i lką  laty dla Instytutu Gospodarstwa Wiejskie-

^  i Leśnictwa w M arym oncie; a inne exeinplarze, ile
ł’0 w iadomo, ma mieć jeszcze u siebie, i zapewne
oczekuie chwili, aby ie mógł przeznaczyć na użytek
ń lbliczny, a przynajmniej okazać ie światłej i umie-
1 . ‘ „•> nodobnego rodzaiu prace naukowe Publi-jacei cenie p 1 1 1  .

/ • dn czego nadchodząca tegoroczna W ystawa cznosci, ao *•* 6 ‘ ° J
kraiowego przem ysłu , dogodną nastręcza Szanownemu
Autorowi sposobność, z której zapewne niezaniedbaią
nauki i muzea naukowe korzystać. Oprócz wspomnio-
„cj tu liczby książek le śny ch ,  znajduie się ieszcze
w Gabinecie Instytutu 156 słoiów szklannych, zawie-

raiących w sobie nader szacowny i z wielką p racą  do­
konany przez pomiecionego uczonego zbiór nasion ty -  
luż gatunków drzew i krzewów kraiowych, i n iektó­
rych  zagranicznych przez Instytut nabyty. W . J.

]Va ostatnich, targach W arsz: i Pragskich płacono za 
korzec 4ro-ćwierciowy Zyta Rsr: 3 kop. 14 (z ł .  20 
gr. 28). Pszenicy Rs: 3 kop. 75 (z ł .  25 ) .  Grochu 
polnego Rsr: 4 kop. 50 (z ł .  30).  Jęczmieniu Rsr: 2 
k. 50 (zł- 16 gr. 20).  Owsu Rsr: 2 kup. 10 (z ł .  14). 
Siana fura iednokonna od Rsr. 4 k. 65 do Rsr. 7 k. 20 
(od zł. 31 do zł. 48);  parokonna od Rsr: 10 k. 80 do 
Rsr. 12 k. 30 (od zł. 72 do zł. 82).  Słomy fura zwy­
czajna od Rsr. 1 k . 65 do Rsr. 3 (od z ł .  11 do zł. 2 0 ) .  
Kartofli korzec Rsr: 1 k: 95 (z ł .  .13). Okowity g a r ­
niec Rsr: 1 k . 71/z (z ł .  7 gr. 5).  Szumówki kop: 643/r  
(z ł .  4 gr. 8).  (G. Polic:).

(Art: nad:). Na początku rok u  bież: wyszło w L ip ­
sku  nakładem  R reitkop fa  i S p : , nowe dzieło Polskie 
w 3ch tomach pod tyt: P ow ieści i  o p o w ia d a n ia  ż o ł­
nierskie z  woien z czasów  N apoleona '17 U 8  do 1 8 1 2  
'roku, przez Ad: Am: K osińskiego; iest to ,  że się tak  
wyrażamy, zbiór anegdot i podań z czasu ty le  świe­
tnego a obchodzącego nas żywo. W szystk ie  ubrane w p o -  
wabną b a rw ę ,  powieści, m iło  zaiąć mogą i powinny 
Publiczność , dla której samo nazwisko A utora ,  tak  
zaszczytnie znanego w literackim swiecie, winno byc 
dostateczną rękojmią. Pan Ad: Am: Kosiński bowiem 
do najznakomitszych naszych Powieścio - Pisarzy, bez 
pochlebstwa policzonym być może. P iękne  iego utwo­
ry ,  czytamy bezprzestannie w różnych pismach, tak  
miejscowych iak i zagranicznych, i iuż w kró tk im  swo­
im zawodzie dostąpił zaszczytu, którego nasi Literaci 
rzadko dostepuią ,  to iest, żc kilka iego powieści p rze ­
łożonych na obce ięzyki (l lossyjski i Niemiecki) zo­
stało. Za niin obszerniejszą o powieściach żo łn ie r­
skich damy wiadomość, wspomnieć wypada, że się mię­
dzy niemi znajduie kilka tak zwanych Hiszpańskich, 
dokładnie  malujących charak te r  i obyczaie tej k ra iny, 
k tóra  skutkiem świeżych wypadków tak mocno nas ob­
chodzi. Dzieła tego nadeszło iuż do W arszawy dwa 
tomy, trzeci spodziewany iest wkrótce; nabyć można 
w Księgarni Orgelbranda przy  ulicy Miodowej, P. Ad: 
Am: Kosiński d rukuie  także tu w W arszawie w 3ch 
tomach swoie Powieści historyczne kraiowe, o których 
wyjściu w swoim czasie zapewne zawiadomioną będzie 
Publiczność. A . P .

Na Dworze Króla S t a n i s ł a w a  A u g u s t a  b y ł  H aj­
duk  bardzo wysoki, urodzony i wychowany w R ia ły m -  
stoku , którego odstąpił Królowi, swemu Szwagrowi, H ra­
bia K ran ick i Kasztelan Krakowski, Ten  Hajduk chociaż

(*)
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nadzwyczajnie silny , bardzo mało iadał, i n iep i ia ł  żadne­
go mocnego t runku; zaś z potraw ani skosztował nastę- 
puiącyeb ; B a b k i  (ciasta) z tego powodu że gdy ieszc/.e 
b y ł  chłopakiem, Baba kościelna wybiła go iż nie u k lą k ł  
w czasieNabozenstwa; nieskosztował L u k re c ji,z przyczy­
ny iż Garderobiana Hrabiny, nazywaiąca się L u krec ja , 
uderzyła  go w policzek że się nieu k łon i ł ;  niewzią ł w usta 
.h a rp ia , bo gdy będąc m ałym , pośliznął się i wywrócił 
Kamerdynera, inaiącego iinie P o lik a rp } n ie iadj M a k a ­
ro n u ,  bo gdy b y ł  w szkole, dostał plagi za nieiimienie 
lekcji,od D yrek to ra  inaiącego imie M a k a r y ,  n ie iadłm ię­
sa z D a nie lów , bo będąc na polowaniu, został postrzelo­
ny przez Leśniczego inaiącego imie D a n ie l}  nieskoszto­
wał słodyczy zaprawionej ró ią ,  bo chcąc dla ślicznej Pa­
nienki zerwaćrozkwitaiącą różę, tak u k ł u ł  się iej kolca­
mi, iż m ia ł przez długi czas spuchniętą rękę; n ieiadł 
l in a , bo gdy zakochał się w pięknej P a u lin ie , i życzył 
z nią ożenić się, ta obrała sobie innego Hajduka za męża. 
1 ę wiadomość mieliśmy udzieloną odiednego zF u r je ró w  
Królewskiego Dworu.

Od k i lku  dni nader czynnie wyrąbywano lód i śnieg 
na ulicach Warszawy, i wywożono go karami. Na dzie­
dzińcu przed Ae-yizr.yi^,ktorcgo wystawienie iest po łudnio­
we, massa śniegu tak raptownie s t o p n i a ł a ,  że u tw orzyła  
iakby  iezioro, które dla zamarznięcia podziemnych kana­
łów , nie mogło odpływać. Przez ca łe  dnie wiadrami i 
konwiami czerpano tę wodę, przelewaiąc iac do ścieku na 
ulicy. W czoraj wicher gwałtowny chodzącym ulicami 
dokuczał, kapelusze i czapki im z g łow y zrywał,  ale 
dopomagał także do osuszania ulic, k tóre  ieduak wieczo­
rem  znowu o k ry ły  się nowym śniegiem.

W czoraj w W ie lk im  Teatrze  w czasie F a w o ry ty  p rzy ­
wołani,  JPanna P ere lli 7, a JP . K astig lja .no  ii-kroć.

Z  K a lis z a .—  Do najpiękniejszych z naszych miast 
prowincjonalnych, słusznie K a lisz  należy. W śród  wzgó- 
rzów na pięknej położony dolinie, otoczony zielonemi 
gaiami, zbudowany na wyspach 2ch rzek , przerżnię ty  
3 ma kanałami zabezpieczaiącemi od wylewu P ro sn y , 
Upiększony gustownemi mostami, ocieniony gestem drze­
wem i iakby  iednyin a ciągłym ogrodem , ozdobny 
w łom y  i -.plaCe ,  iakich żadna nie powstydziłaby się 
stolica, posiadaiący k ilka fab ry k ,  ożywiony nadgrani­
cznym handlem, przedstawia niby miasto nadmorskie, 
nad które w tutejszym kraiu nie ma dla mieszkańców 

ogodniejszego miejsca. W  okolicy urodzajnej i do- 
rze uprawionej położony, złączony z kraiera potrójną 

szossą , wszelką żywnością ła two zaopatrzonym bywa; 
%ios i okoliczne będące przedmieściami Kalisza " do­
starczała mu nabiału i ogrodowizny, Prosną ry b  po- 
uostatkicm, a liczne sady i Prussy sąsiednie wybor­

nych i tanich owoców. Łatwo więc poiąć ciągły wzrost 
tego miasta i ową taniość nie do uwierzenia. Piękne 
domy dogodne daią mieszkania, a cena bardzo umiar­
kowana. Sześć Kościołów służbie B O ŻEJ poświeco­
nych, zbiera pobożnych mieszkańców; porządek  i czy­
stość ulic nęci podróżnych, a prześliczny p a rk  rz eką  
i kanałami przerżn ię ty , ładnem i mostami, wyspami i 
letniemi przyozdobiony domami, zamknięty nadbrze­
żnym niedawno usypanym wałem, z słynneini okolica­
mi Warszawy śmiało równać się może. Gustowny Teatr ,  
od niego piękna potrójna alea ś rodkiem  ulicy Józefiny  
idąca, liczne ogrody do spaceru i zabaw, nieprzebrane 
latem nastręczaią przyienmości; a pobliskie osady wiej­
skie swą pozycją i urządzeniem, wabią do siebie mie­
szkańca mogącego uprzyjemnić sobie sp ace r ,  kąpielą 
lu b  part ją  wodną po rzece. Zabawy zimowe pełnetn 
natchnęła  życiem nowo - utworzona R esursa  K a lisk a .  
T ak im  bez przesady iest Kalisz; wyliczone mnogie zalety, 
p rzyczyn i ły  się do iego wzrostu. Znajdą się F ab ry ­
kanci,  k tó rzy  osiądą i swym przemysłem ożywią mia­
sto, samem położeniem sprzyjające Fabrykom  i Z ak ła ­
dom handlowym, których iuż kilka liczy. Znajdą się 
wysłużeni Urzędnicy, którzy chcąc spokojnie i wygo­
dnie resztę życia p rzepędz ić ,  w obiorze zamieszkania 
w Kaliszu wahać się nie będą.  Znajdac s i ę  nakoniec Oby ­
watele i Kapitaliści,  którzy  zapragną troskliwein ro ­
dzicielskimi! okiem czuwać nad wychowaniem swych 
dzieci w Kaliszu, gdzie tyle iest do tego sposobności, lub 
k tórzy  obok taniego u trzym ania , zdrowego powietrza 
i przyjemnego położenia miejsca, szukaią zabaw, roz­
ryw ek i towarzystwa. * * *

Gazety Petersburgskie  donoszą: « W  Powiecie P or-  
ieczsk im , W łościanin skarbowy wsi Rokoty, Piotr Pro- 
ch o ro w , ro zko pa ł  mogiłę pogrzebanej w dniu 19 Li­
stopada r .  z. W łościanki Anny K om ieicu ie j, i u trupa, 
u c ią ł  lew ą  r ę k ę , w ty m , iak sam zezna ł ,  ce lu ,  aby 
mieć powodzenie w kradzieży. Sprawiedliwość wymie­
rzy ła  nań zasłużoną karę  za to świętokradztwo, tym 
ba rd z ie j ,  że go dopuścił się w widokach skutecznego 
popełniania nowych przestępstw. Że w tym razie ko ­
niecznie przypuścić należy zabobon , zachowujący się 
u gm inu , nie możemy przeto nie nadmienić o nader 
dziwnem podobieństwie w przesądach naszego pospól­
stwa, z przesądami w A n g lj i ;, gdzie także noszenie przy  
sobie odciętej rek i u pow ieszonego, uważa się przez z ło­
dziei za najdzielniejszy talizman do ich zbrodniczych 
wypraw nocnych.

A n g l j ą .—  Na posiedzeniu i z b y  niższej 17go b. tn. 
P- IL P eel (P il)  wyznaczył na 2go Kwietnia rozprawy 
nad wnioskiem o emancypacji Izraelitów }  P. R. In g lis
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Deputowany z O xfo rd  żywo opierał się, lecz mowę ie­
go Izba powszechnym przyięła śmiechem. Na posie- 
ilzeniu Izby wyższej 1 8 g o b .n i .  I.ord R u n k a n  zapropo­
now ał zniesienie podatku od okien; Izba ten wniosek
o d r z u c i ł a .   Gdy K r ó lo w a  f V i k t o r j a  w  to w a r z y s t w i e
swego Małżonka teraz zwiedzała Szpitale i S zk o ły , 
m iała na sobie płaszczyk zwany P o lk a .

F ra n c ja . —  M a r s z a ł e k  R u g e d u d  (Biużo) i u/, 18go 
b. m. wyiechał z powrotem do Algieru-, wiadomość o 
zaszłem tam nieszczęściu podobno iego wyiazd p rzy ­
śpieszyła. Na 2gi dzień po explozji b rakow ało  przy  
apelu 135 Żołnierzy, między któreini b y ło  48 ranio­
nych. 1). 10go b. m. pochowano zwłoki nieszczęśli­
wych ofiar, a następnie odbyło  się żałobne Nabożeń­
stwo, na którem b y ły  wszystkie W ład ze  cywilne i 
wojskowe A lg ie ru , oraz Deputacje ze wszystkich kor-
, isg w __ Miedzy Francją  a Imamem Muskatu w Z a n -

- ib a r  stolicy posiadłości afrykańskich  tegoż Xięcia,
1 7^o Listopada zawarty został trak ta t  przymierza han­
dlowy i żeglarski. Pełnomocnikiem francuskim, b y ł  
p  main des Fosses (Defosse) Kapitan marynarki 
Dowódca stacji przy  wyspach R urhon  i M adagaskar-, 
iego Asystentem zaś P. R roquan t (B rokan) Konsul 
przy  Im am ie . X iążę ten iak najuprzejmiej powitał 
Pełnomocników francuz:,  i flagę Konsula kazał uczcić 
salwą armatnią. Posiadłości iego graniczą z posiadło­
ściami tV ic e -K ró la  E g ip tu ., Szacha P ersji, i osad fran- 
cuzkich; X iążę  ten niejako posiada k lucze do zatoki 
perskiej i C zerw onego  morza. Dochody iego szacuią 
„a k ilka rniljonów fran:; posiada znaczną m arynarkę  
kupiecką i woienną; porty  iego prowadzą handel oży- 

iony z Persją ,  Indjaini i Madagaskarem. —  Skoro 
gotowe będą koleie Żelazne z P a ry ża  do L ugdu.au , 

L u ad u n u  do A w iu jo n u  i z A w in ju n u  do M a r sy lj i , 
będzie można z P a r y ż a  w 24 godzin , a z L o n d y n u  
w 3 6  godzin udać się do morza Ś ró d z iem n eg o .—  Izba 
D e p u t o w a l i :  lSgo b. m. p rzy ię ła  propozycję  swoicj Ko­
misji, aby głosowanie Izby odbywało się przez wsta­
wanie i zostawanie na miejscach; głosowanie zaś nad 
prawem przez podzielenie się Izby. T a jne  głosowa­
nie, ma także być zachowane. —  Między gruzami w 
l is te r z e  po explozji, znaleziono zwłoki M u rzy n a  nie­

podobne do rozeznania; ztąd wnoszą, iż tenże może 
p rzez  fanatyzm, magazyn prochu podpalił.  —  W y p r a ­
wa przeciw Aabylom , dowodzić będzie Jenera ł  C han-  
ga rn ier  (Szangarnje), lecz pod kierunkiem  Marszałka 
H la -ZO'   p .L a to u r  M a u b o u rg  (L a tu r  M obur) dotych­
czas Poseł w Rzymie-, choruie niebezpiecznie. —  Zno­
wu śnieg zaczął okrywać domy P a r y ia .  N iektó­
rzy  przepowiedaczc obiecuią Pary żarnom, że pora  wio­

senna rozpocznie się 4go b. m. ,  to iest w p rzysz ły  
Piątek. -— Cudzoziemców teraz W P a r y ż u  iest mniej,  
n i ż  było przeszłej zimy.

G a l i c j a . —  D. !8go z. in. w S te b n ik u  w C yrkułu  
S a m b o r s k im , odbyła  się uroczystość otworzenia szybu 
dla korzystania z nowo odkrytego pok ładu  s o l i  k a ­
m ienne j .

H i s z p a n j a .  —  Kortezy l i g o  b. m. uchw aliły  prawo 
o włóczęgach; obliczono, iż 10ta część ludności hiszpań; 
m o ż e  być do tego surowego prawa pociągnię tą .—  P a ­
piery kraiowe idą w Madrycie w górę, pomimo iż wy­
chodźcy i rozprawy w francozkiej Izbie Deputowanych 
staraią się im szko dz ić .—* Margrabia fV i lu m a  i iego 
b r a t  Jenerał P czuc ia , mianowani zostali Kawalerami o rd e ­
ru  R ald t.raw a .

N iem cy. -— Drzewo opałowe w wielu kraiach Nie­
mieckich w tych czasach bardzo zd ro ża ło .—- K ró l  
B a w a rsk i  nadał Xciu Max: Bawarskiemu, ty tu ł  »K ró ­
lewskiej W ysokości.” —  J w M nicbow ie  zaprowadze- 
no nagrody dla Autorów dramatycznych.

R o zm a ito śc i. —  W  G o ld a u  w S/.wajcarji dwaj są- 
siedzi wiedli z sobą spór o ł ą k ę .  Każdy z nich czu ł  
się mieć słuszność zupe łną  że ł ą k a  do niego należy. 
Sprawa tedy miała być p rzez  Sąd kraiowy w S iw y c u  
wytoczoną. F ranciszek  n ak łam ał  swojego sąsiada JJl- 
ry h a , aby z nim razem powędrował do Sądu. Ale są­
siad U lryk  przedstawił mu niepodobieństwo przedsię­
wzięcia wspólnej podróży, ponieważ ieszcze za pogody 
chciał zebrać siano. Po k ró tk ie j  obustronnej rozmo­
wie, rzecze U lryk '. « Kiedy idziesz do Szwycu, to mo­
żesz przedstawić w Sądzie i moie i swoie dowody.)) 
«P raw da» ,  odpowie F ra n c iszek , «ia tak około  twoiej 
iak i moiej sprawy pracować mogę.» F ranciszek  po­
szedł. Po powrocie najpierwszym iego obowiązkiem 
by ło  odwiedzić swoiego sąsiada i donieść mu z najwe­
selszą twarzą: o Życzę ci szczęścia drogi U lryku , wy- 
g ra łeś  sp raw ę, ł ą k a  do ciebie na leży .))—  W  Sądzie 
Policji Poprawczej w P a r y ż u ,  wezwaną była  Pani Le-  
f o r t  na świadki; gdy kolej wypadła na n ią ,  zaw oła ł  
Sędzia: a Pani Lefort niech stanie p rzed  nami! » w tern 
staie iakiś Jegomość z ogromnemi wąsami i faworyta­
mi, w p ięknie  fałdowanym i na iedno ramie zarzuco­
nym płaszczu, i zaw oła ł :  « Jestem.)) ((Ale to nie Pana 
w o ła ią ,»  rzecze S ędzia ,  «ale Panią L efort .»  «Ja tez 
nią iestem,a odezwie się wąsaty, «czyż mnie Panowie 
niepoznaiecie, przecież to wszyscy prawie Monarcho­
wie podziwiali moią brodę i wąsy; a ieżeli mi Państwo 
nie w ierzą, proszę poszukać w dykcjonarzn7«ecfyes/zy77i.)) 
Zajrzano do dykcjonarza i p rzekonano się istotnie, że 
ów wąsaty Jegomość iest Panią L e fo r t.  —  Jen e ra ł  L a -
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rosz ŹaJtlę  Bohater W a n d e i , tak przem ówił przed Li­
twą do swoich żo łn ie rzy : « Jeżeli pójdę naprzód, idź­
cie za m ną; jeżeli cofnę s ię ,  zabijcie m nie ;  ieśli po­
legnę, pomścijcie m nie .» —  W  teatrze la S k a la  w M e- 
d y o la n ie , teraz podobaią się bardzo ,  nowy Tenorzy- 
sta h a lz o la r i  i Basista franc: B ouchet (Busze). W o- 
perze  E ru a /i i , Publiczność ich tak zatzczytnie p rzy- 
ię ła  iak Śpiewaczkę G abussi i Śpiewaka B a ssin i. —  
S zczeg ó ln a reko m en d a c ja . W  piśmie M orn ing  C hronicie  
pewny Jegomość staraiąc się o posadę , ogłasza nastę- 
puiącc doniesienie: rUwiadamia się Prześwietną P ubli­
czność , ż.e szukaiący miejsca iest człowiekiem uczo­
nym, nawet icnjuszein. Odbywał podróże pieszo w 
Anglji , Holandji , Niemczech, Szwajcarji,  Belgji,  F ran­
cji i we W łoszech .  W y d a w a ł  pismo perjodyczne, na­
p isał romans 4ro tomowy, Systeiriat teologji i traie- 
dję. O dbywał p re lek c je ,  b y ł  B aka ła rzem , Lichwia­
rzem, Restauratorem. T eraz  zaś, BOGU dz ięk i ,  iest 
zdrowym na ciele i duszy, bez długów i źyie w zgo­
dzie z ca łym  światem. Resztę dni życia p rzepędz i łby  
bardzo szczęśliwie, gdyby u zyska ł posadę Sekre tarza  
lub towarzysza iakiego Pana, k tó ryb y  p rag n ą ł  p rzy ­
lać czław ieka, dawniej często wędruiącego a dziś spo- 
kojności szukaiącego. —  Sław ny statystyk Karol D u ­
p in  wyrachował, że od stworzenia światu powędrowa­
ło  na pola elizejskie 2 6 ,6 2 8 ,8 4 3 ,2 8 5 ,0 7 5 ,8 4 0  ludzi. —  
Sław ny B e n ja m in  F ra n k lin , itiaiąc lat 20, probował żyć 
iedynie ochlebie  i o wodzie. Jakoż, przez 6 tygodni 
nie piiał nic innego iak ty lko  wodę , i nie iadł nic wię­
cej iak funt suchego chleba. Gdy iego Matkę spyta­
n o ,  dla czego iej Benjamin tak nadzwyczajnie mierne 
życie prowadzi,,  o d rze k ła :  ((Nauczył się on tego od
iakicgoś tam warjata P lu ta r k a ;  ale dajcie mu ty lko 
p o k ó j ,  sp rzy k rzy  się mu to  wreszcie, i będzie iadł 
iak rozum ny człowiek.)) I z g a d ła ,  gdyż. Franklin  
wkrótce z rz e k ł  sie tego postu.

Uwagi dane p rzez  Matkę C ó rce ,  udaiącej się 
pierwszy raz  do stolicy.

b ie c h  cię C ó rk o  wszyscy J>więci,
Zachowaią  od z ły ch  chęci;
Unikaj hucznych balików,
I  wymuskanych fircyków.
Gdy cię młokos gdzie powita,
Dość „ Je s te m  zd row a”  i kwita,  
b i e  zważaj na modne słowa,
T o  tw a  du$za będzie zdrowa.
Przedewszy stkiem nie chodź sama,
O to prosi cię twa. , ,  Jtlapia^

PR ZY JEC H A LI do W A R S Z A W Y
\V ięniewski 1 ad: Oby: z Kiiowa; Zacbert  W ilh: Oby: z  Z g ie ­

r z y  Czacjti W ik to r  z Purzycka. (G.P.J

UOIVIESIENIA.
W  Biurze Rządu Guber: W arsz :,  w d. 22 M arca (3 Kwietnia)  

r .  b . ,  odbywać się będą Licytacje , na wystawienie B U D O W L I  
W Ł O Ś C IA Ń S K IC H ,  w dobrach w Pow: Rawskim położonych, 
mianowicie: 1) w  Ł az iskach  fi C ha łup ,  4 S todó ł ,  10 Obor; 
2)  w Żelechlinie 4 Obor; i 3)  w Kopcu 3 C ha łup ,  l e j  S to ­
doły i 9 Obor.

W  czasie Karnawału ,  zg łaszała  się do mnie Osoba z K O L ­
C ZY K IEM , dla dorobienia d r u g ie g o ,  lecz dla b raku  takich 
kamieni, odmówiłem; w tych  dniach zaś p r z y b y ł  do mnie Zna­
lazca z drugim takim Kolczykiem wr intencji sprzedania , k tó-  
ren u siebie zatrzymałem. Je s t  to Kolczyk z 2ma o k rąg łe -  
mi Karmiolainy, w opraw ie  matowej. Właściciel  pow yższe j  
zguby ,  raczy się zgłosić  do F a b ry k i  Nadwornej W y ro b ó w  
Jub i le rsk ic h  J .  ć .  K. Mości,  P aw ła  Siennickiego.

Podpisany F ab rykan t ,  zamieszkały w Wrarszawie p r z y  utłcy 
Piwnej Nro 112, w domu po Marcinkankach, posiadając p ra ­
ktyczne i dokładne za granicą pow zię te  doświadczenie, p rzed­
s ięw zią ł  wyrabiać z przędzy lnianej na sposób najlepszych 
l iollenderskich, rozmaite P Ł U T N A ,  O BR U SY , S E R W E T Y  
i REtC Z N IK I;  ośmiela się przeto upraszać Szan: Posiadaczy 
D óbr  Ziemskich ,  by mu na wspomnione W y ro b y ,  Obstakm- 
k i  wraz z p rzędzą  łaskaw ie  nadesłać raczyli ,  k tó re  najakum- 
tniej uskuteczniać p rzyrzeka.—  Hieronim Cyps  (Z ips ) .

Ktoby sobie życzy ł  nabyć IN S T R U M E N T Y  J E O M E T R Y -  
C Z N E , za pomierną cenę; może się zgłosić  pod Nrem 2677 
p r z y  ulicy Bednarskiej  na 2gie p ią t ro  od f rontu, w domu 
X X .  Karmeli tów.

Ruchomości do S S ó w  Bartłomieia  Bruchalskiego należące,  
i a k o  t o  : L u s t r a ,  S t o l i k i  ,  G a r d e r o b a  m ę z k a ,  N a r z ę d z i a  roz­
maite, w dniu 21 M arcą (2 Kwietnia)  r .  b. o godzinie 3 z p o ­
łudnia, w rynku  Nowego Miasta p r z y  Posesji  Nro 317,  p r a ­
wnie p rzez  publiczną l icytacją sprzedane będą.

Leopold  P i e k a r s k i ,  Komornik p. T ry b : .
Do sumiennego Znalazcy.—  C A Ł Y  M Ó J M A J Ą T E K  iaki 

miałem w brzęczącej monecie, wychodząc dnia 23 b. ni. po 
Nabożeństwie z Kościoła Ewangelickiego, zgubiłem z Sakiew­
k ą  iedw abną koloru granatowego, zamykaną na 2 kółka .  J e ­
stem w obecnym czasie bardzo ubogi, a p rzytem obarcwiny 
familją,  te pieniądze acz w małej kwocie stanowiły dla mnie 
fundusz na utrzymanie k i lko - tygodn iow e familji. Jeśl iś  k ie ­
dy Szanowny Znalazco znał lub widział nieszczęście, niewąt-  
p ię ,  że pośpieszysz z łożyć  znalezione pieniądze w Drukarni 
K ur je ra ,  a Sakiewkę chciej sobie za trzymać na pamiątkę do­
pełn ionego szlachetnego uczynku. B.

Osoba w średnim w ieku , obecnie za granicą mieszkaiąca, 
opa trzona  w świadectwa prowadzenia nieskazitelnego, posia­
dająca i ę z y k i :  polski , niemiecki  i f rancuzki,  usposobiona 
naukowo do prowadzenia Gospodars twa Ziemskiego i ta k o ­
wemu od lat  '10 prak tyczn ie  w znacznych Dobrach w N iem ­
czech przewodnicząca, życzy sobie teraz lub od Sgo Jana,  
objąć obowiązki RZĄDCY DÓBR w tutejszym kraiu. Inte­
resowani więc w tej mierze J  W .  Właściciele  Dóbr Ziemskich, 
raczą się zgłosić  w miejscu lub p rzez  listy frank: do p odp i­
sanego, wymieniaiąc zarazem warunki wzaiemnie żądane, albo 
do Królew skiego M agazynjera (Prowiantniajs tra)  J .  P . Pfeffer 
w Bydgoszczy. — F ry d ry c h  K o h I, urządzający Gorzelnie, 
olxdt Ratusza N r  461 na lm  p ią trze .

Pewnemu Urzędników i, jadącemu z P u l tu sk a  do\Yars*awy 27 
Marca r. b.,  na trakcie między Serockiem a Jab łonną ,  w y p a ­
dła z powozu SZUBA, w k tóre j  by ły  zawinięte następuiące
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rsseczY • cyw ilny Surdut sukienny; zaszyta w płótno Bielizna, 
i m a ł y  Tłum aczek * rzeczami. Przeto najpokorniej uprasza 
łaskawego Znalazcę oznaczonych rzeczy odesłać , eh do M. 
Pułtuska i wręczyć P u ł t u s k i e m u  Powiatowemu K ontrolero- 

7 ,a  co otrzyma oprocz przyzwoitej na-w) S zym anow sK iem u ,  za  ^ • i • i • . r
<rrodv z w r o t  w y e x p e d jo w a n y c h  p ie n ię d zy ,  l a k i e  m o g l i  b y cgrody, zw io t w ye v  j w łaścicielow i,
uyvte dla zwrócenia tyci . ._7

Przeieżdzaiac traktem Kaliskim od W arszawy, znalezioną 
' ,  Zabawkami Dziecinnemu W łaściciel mo-

została ,; Macierzysz o 6 w iorst od W arszaw y
ze lą o e ac da|0„a, a wiadomość pow ziąść można w
J ^ r T r L  PP  Sakra,nentek w W arszawie, od Zakrystjana.

S /A F Y  ro z b ie ra n e  i m e ro z b ie ra n e , są do s p rz e d a -  
v ulicy Leszno w domu Cichockich pod Kr 

”•>3 ^  w p r o s t  K ościoła X X . Karm elitów. W iado­
mość u S to la rza .

. . .  W IERZBNIE, obok K rólikarni, znajduią się 
le sze /e  M IE S Z K A N IA  LE TN IE  do wynaięcia. K to- 
j  ̂ kowe życzyć sobie zam ówić, zechce zg łosić  się

mie jsce .
^     ----------------„ , r / , v m y wanie Meldunków i czystości D om u, daic się  

c e i f P  i STANC JA przy ulicy Piwnej; chcący podjąć się  
, w .wvch obowiązków, zg łosić  się raczy do Handlu... W in , 
a ulicy Przeiazd Nro G 4 9 .

^rgK.LEP, Stancja, Piwnica i Komórka, dogodny na handel 
W iktuałów , albo Markitaóski lub inny, za W olskiem i rogat­
kami, przy pompie, pod Nr 3100, od 8 Kwietnia, za z ł. 108 
kwartalnie, do naięcia. W iadomość u Rządcy, lub u W łaśc i­
ciela na rogu ulicy Mostowej Nr 166, w Sklepie Korzennym.

p  ANT AL JON zupełnie now y, ze sztabą, iest do 
sprzedania lub naięcia podNr 617 przy ul: Daniele- 
w iczow skiej, w pałacu bibljoteką Załuskich zwa­
nym, na Im piątrze, nad Szynkiem.

W 'w ia d e c tw a ,  może dostać miejsce, w  lanomosc w «s»u-»  
S t o r z e  F a b r y k i  Porteru i P iw a Bawarskiego przy ulicy w

n U'w  do SPISU LUDNOŚCI, dostać można w Drukarni 
lRcy D łu g ie j  pod Nr 543 w domu Elerta.

Pr , ł  a„ is tr a l  M- ćV a.rsza.w y. Po sprawdzeniu prośby Staro- 
/  W olfa Berkowicza Mokra pod Numerem 3106 A.
n K s/k a łeg o , względem wydania Duplikatu KSIĄŻKI Le- 

* Tvmacyinej w miejsce takiejże zagubionej, w zyw a nlniejszem  
I ’ / ,  utoby takową posiadał lub sobie p rzyw łaszczył, a- 
f®*1; w’ M agistracie M. W arszawy z ło ż y ł, ostrzegaiąc przv- 

7 A, gc-zona Książka umorzoną została i ztąd nikomu do 
o ^ w c e o  użycia posłużyć nie może. Prezydent G r a jk n e r .  
w ^ kancel- G. Ja h o łk o w tk i.Nanczel: Kancel.  ̂ ^  ^  p 0L JA R jss> 7.awieralący

O B L IG A C JE ,  X cia Esterhazego ca Nr 92 ,616 I pe- 
J | | | | § 8 i  . ilość biletów bankowych. Poczciw y Z n a la z -

T eż wspoinnioną Obligację z łożyć  w Redakcji G a ­
ca zechce wy ^  Kantorze PP. Fran: T eplitz  pod Nr 619
• T u  n r z v  ulicy D a n ie lew ic z o w sk ie j, a o trz y m a  oprócz pie 
Liędzy wraz z Obliga-ją znalezionych, .eszcze otrzyma na­

grody z łp . 30. Nadmienia s ię , źe zastrzeżenie w  D yrekcji 
W yp łat X cia Esterhazego w W iedniu przedsięw zięte zosta­
ło  iżby W losowaniu przypadająca na ten Nr w ypłata, pra­
wemu tylko w łaścicielow i wypłaconą została.

W  dobrach B ia ło łęce , o w iorst 5 od W arsza­
wy od leg łych , iest do naięcia OGIIOD frukto- 
wy i warzywny, i kilka KARCZEM . Życzący  
sobie w ziąść takowe w d zierżaw ę, niech się  

zgłosi do Rządcy domu Nro 1581, na rogu ulicy Brackiej i
J e r o z o l im s k ie j .  .

Zawiadamiam osoby interesowane, iż  od dnia l  Marca r.b . 
zaprzestałem POŻYCZAĆ na FA N T Y  zarazem upraszam, a- 
by w iak najkrótszym czasie Fanty sw oie wykupić ra czy ły , 
albowiem po upłynionych 2ch miesiącach, z przyczyny w yiaz-  
du mego z W arszaw y, llzdczy nie wykupione, stosownie do 
istnieiącycli przepisów , sprzedane zostaną. —  R. S a c li s , 
pod Nr 61, rynek Starego Miasta.

W  dobrach Głuchowa w Gubernji Kaliskiej, m iędzy mia­
stami W ieluniem a W idawą położonych , iest do sprzedania 
sienni w łok  w ielkiej miary LASU, w dokładnym stan ie , 
wysokopiennego i dobrze zw artego, w którym iest 400 sztuk  
Dębów zdatny h na wodę, a około 1000 sztuk innego drze­
wa także na w odę, złożonego przytem nie tylko z D ębów , 
lecz Sosien, Jod eł, Buków, Grabów, Jaworów i t. d,; rzeka 
spławna W arta płynie o dwie w iorsty , w ycięcie do lat 6 za­
pewnia się , i nadmienia się , że te 7 w łok  L asu , mogą być 
wybrane z 20 w łok . W łoka wielka po z ł .  3500. W iadomość 
u W łaściciela we wsi G łuchow ie, mila od W idaw y.

l l^ tG ż e j  podpisani maią zaszczyt donieść Prześw ietnej P u -5  
Nbliczności, iak tu tak również zagran icą , iż za łoży liśm y*  
Odokładnie zaopatrzone SKKADY N O W O IN E G O  SR E -0  
i k l ł A  naszej Fabryki, w M oskw ie przy ulicy Jlinka, wW 
o,łomu Alexeiowa; w K iiow ie u W  go Finka; w B erdvczo-0  
yw ie  u Pana F . Szczepańskiego; w Brześciu Litewskim  u^ 
SPann Faeges; w Radomiu u Pana Żebrowskiego; w Lubli-S  
Wnie u Pana K aczyńskiego, i w Płocku u Pana Ehrenfeuch-V  
V)ta. W e wszystkich tych Składach W yroby 7. naszej Fa 
Wbryki pochodzące, będą przyjmowane, ieżeli nie są zni-Q 
fiszczone, za dwie trzecie części ceny istnieiącej, pozłaca-x  
Qnc lub wyrobami stalowerni, po odtrąceniu pozłoty  ltibQ 
Vslali, £a połowę; złamane z naszej Fabryki i naszym stę-V  
Oplem fabrycznym opatrzone, przyjmuiemy funt po Rsr: 
Okop: 2(>; z Fabryki pod firmą Ił. et Comp;, funt po k o -0  
npieiek 60; z innych fabryk wcale się nie przyjmuie. — K 
0 Kasze W yroby polecaią się nietylko szczególnie doborem V 
fiM elalu, iakoteż w robocie i fasonie; spodziewamy s ię ,3 
jiż Kaskawa Publiczność będzie zadowoloną. Co do bia 
{{ości metalu, nie może być poprawianą; kompozycja ie s t£  
itaka naturalna, iż kiedy M iedź, Nickel i Cynk, są czy-O  
<ste, niezawodnie dobre Nowe Srebro być musu W y ra -fi 
^bianie wymaga dokładnego wypracowania i dołożym y sta -*  
Vania, aby im nadać najnowsze fasony. Posrebrzenie io  
'^pozłocenie galwaniczne, w ielkie uczyniło postępy; z tej3  
^przyczyny przyjmuiemy obstalunki na w szystk ie W yrobyfi 
/z Nowotnego Srebra; na przekonanie iak piękne iest i>J 
ązarazem trw ałe takie posrebrzenie i pozłocenie, są u na»A 
fcrozmaite W yroby na próby. V-ollm er et Cojnp:.<J
fi przy ulicy D ługiej pod Nrem 547 lit: A.>)

j i O Q O O C C Q O C O Q O C  ~ ‘



—  408  —

^ .grabionym został  DOW Oft Banku Polskiego na zastawio­
ne foasEtow uosci, wydany na rzec M ajty  Orzech,  za Nr.22.l925. 
Lprąstfa się uczciwego Znalazcy, aby takow y odniósł  na 
G raybów pod N r  1080, do Handlu Żelaza pod firmą M- K ra t ­
ka., za p rzyzw oitą  nagrodą.

Do sprzedania z wolnej  ręki  DOBRĄ. Kurowice, położono 
nad rzeką Cetynią ,  mila od rzeki Bugu, w Pow: Siedleckim, 
13 mil od W a rsz a w y ,  6 mil od szosse w K a łuszyn ie ,  s k ła ­
dające się z 2ch Fo lw ark ó w  rozległości w łok  now o-polskich  
s to , z Gospodars twem 4ro-po low ym , wysiewu oziminy korcy  
270,  iarzyny korcy 300, oprócz kartotli ,  robocizną dostar-  
czaiącą, stan W łościan zamożny, g ru n ty  tak  dw orsk ie  iako 
i włościan w bardzo dobrym g a tunku ,  w połowie pszen­
nym w po łow ie  żytnim, Siana zbioru fur  800, oprócz Koni­
czyn i W y k i .  Zabudowania włościan w iak najlepszym stanie,  
D w orsk ie  w szystk ie  nowe w znacznej części masyw murov a- 
ne, Gorzelnia i P iw ow arn ia  murowana z piwnicami i A p a r a ­
tem Pistorjusza, dopiero  5 miesięcy ukończonym. Dom miesz­
kalny murowany nowy o 13 Pokoiaeh, oko ło  niego O g ród  
f ruk tow y i angielski,  Oficyna murowana,  S tajnia i W ozownia  
m urowana na 40 koni,  Magazyn na zboże i wódkę o 4ch 
kondygnacjach na parę tysięcy korcy zboża, Las w yb o ro w y  
średniej  grubości w tok 40, w po łow ie  sosnowy, w połowie 
dębowy i części brzozow y, ze  wszystkiemi Inwentarzami ży- 
werni, t o i e s t :  B ydło ,  Owce, Konie, W o ły  Sprzętam i Go- 
spodarskiemi, dwa M łyny  deptak  i w ia trak  na 2 ganki, dwie 
Młockarnie  z Sieczkarniami Ewansowskie. Budowle o pa trzo ­
ne konduktorami.  Bliższa wiadomość i o waruukacii  na miej­
scu dowiedzieć się można.

W ieś  D Ą B R Ó W K A  i G Ó Z D , razem lub oddzielnie,  b l i ­
sk o  po 50 w łók  Chełmińskich  maiące,  p ó ł  mili od t rak tu  
L ube lsk iego  szosse w Gubernji W arszawskie j  O k ręg u  Sien­
nickim położone, od W a r sz a w y  mil 4 o I ległe , po Rsr:  31)0 
w łókę  rachuiąc, są każdego czasu do sprzedania . Zaś G O ­
R Z E L N IA  murowana z Aparatem kompletnym Pistorjusza,  
B R O W A R  piwny z gozdownią i wszelkiemi Magazynami, 
w raz Auslerjami i P rop inacją  całych Dobr  S ta re j -W si  i mia­
sta Kołbieli  z przy.ległościami, od Sgo Janą  1845, roku iesf 
do wydzierżawienia . O bliższych wyiaśnieniach i w arun ­
kach, dowiedzieć się można u W łaścic ie la  domu p rzy  ulicy 
Białej w W arsz aw ie  pod Nrem 889.

Ł M F i  w g u śc ie  C h i ń s k i m ,  ic s t  cło s p r z e d a n ia .  
W iadomość powziąść można w Hotelu Rzymskim, przy ulicy 
N ow o-Senatorsk ie j ,  u Restauratora.

Mam honor zawiadomić W W .  Panów, iż p r z y ­
bywszy z Drezna z znacznym transportem najle­
pszych D R Z E W  O W O C O W Y C H , Jabłek* G ru­
szek, W is ien ,  Ś liw ek , Moreli ,  Brz.os.kw iń. W i ­

nogron, iakoteż i rozmaitych gatunków Róż, Goździków. C e ­
bul kwiato.-, i wiele innych Nasion kwiato i warzywnych.; czem 
s ,ę polecam względowi łaskawej Publiczności. Mieszkam przy  
ulicy tt*e lań: w hotelu Lipskim Nr 14 —  J.M.//a?V/ Ogrodnik.

DOM drewniany pod N r  1672 o 3ch fronlacJi,
« pięknym Ogrodem spaceruym i fruktowym od 
ulicy Alea, 4ly za Kościo: S. Alexandra,  z p rzy-  
sposobionemi w znacznej il"ści mu ram i do budo- 

wv nowego domu, i r. zapewnioną pożyczką  miejską zł.  20 ,000  
w kró tce  do zrealizowania p rzypadaiącą ,  z wolnej ręki każde­
go czasu za cenę nader umiarkowaną do sprzedania, bez po 
średnic twa Pak torów . W Tia d o m o s ć  u właściciela pod Nr 2681 
p rzy  ulicy Bednarskiej  mieszkającego

Potrzebne  są dwa lub t r z y  P O K O J E  z Kuchnią i Składem 
na drzew o, na doje lub na Im  p ią t r z e ,  od W ie lk ie j -nocy  do 
do Sgo Jana.  W iadom ość w Hotelu Polskim pod Ń r  38.

Dnia 1 Kyvietniao god z: 4ej po południu ,  rozpocznie się l i ­
cytacją  z wolnej ręk i ,  na sprzedaż znacznej ilości rozmaitych 
K S IĄ Ż E K  , poprzednio  do założyć się mającej Księgarni  
przysposobionych; na k tó rą  Szanowną Publiczność podpisany 
zaprasza.—  Mojżesz D aw idsohn, P ieczęłarz  i Sztycharz przy  
ulicy Nalewki pod N r  2261; gdzie rów riież dostać można r o z ­
maitego gatunku  metalowych G UZIKÓ W 7.

Zawiadamiam interesowaną Publiczność,  iż w d . 20 Marca ( l  
Kwietnia)  r . b. i w dni następne, wszelkie Ruchomości po nie- 
gdy  Michale Maicwskim Kupcu pozostałe ,  iako to: S p rz ę ty  g o ­
spodarskie ,  kuchenne,  Meble, Garderoba,  W ina różne i t. p.^ w 
W arsz aw ie  p rzy  u licy Podwal w domu Nr 498, p rzez  pub l i ­
czną l icytację sprzedane bedr„ A. O.. S z a r o w s k i ,  K.

W Y Ż E K  rzadkie j  piękności,  najdokładniej u- 
łożony, iest  do sprzedania za  pomieruą cenę 
w domu pod Numerem 602 przy  ulicy Bielań­
skiej.

KANTOR STRĘCZEN
G uw ernantek  i Guwernerów p r z y  u licy  Leszno  A>o 736,

d ru g i dom. od u licy  lijym ars: nu I wo, na dole'od frv ji tu .
Są  do umieszczenia Guwernerowie i Guwernantki  Polacy,  

F rancuzi ,  Niemcy, Bony Niemki i F r a n c u z k i .—  Profesorowie 
rozmaitych przedmiotów i języków, życzą sobie dawać lekcje 
pryw atne ,  a  hr&ncuzki chodzić na godziny konwersacji.
-  ■  J ó z e fa  L o la  u d

Dziś rano zimna stopni 2. W czo ra j  w południe  c iep ła  2.
T E A T R  W IE L K I .  Ju tro ,  55ly raz A d w o ka t.  22gi raz iloz- 

bójnifr m orski. P o iu trze  ostatnie przedstaw i en i e przez A m  
stow włoskich .  Na żądanie, l sz y  i 2gi ąk l  Ł u c ji  z L a m trm o -  
ru . 2 g i a k t  Napoiu midosnćgo.

T E A T R  R O Z M A IT ,  J u l i o ,  19,ty raz Z b y t  szczęśliw a. 32gi 
raz Ojciec Debiut a n tk i.

Pow tarza jąc  zawiadomienie umieszczone w Kur  jerze Środo 
wyrn, względem dawania O B IA D Ó W  T A B L E D O T ,  po cenie 
od Osoby z ł .  2.,- k tó re  zaczynać się będą o godzinie 1s/.ej 
a kończyć o godzinie 4 tej , zapewniając,  iż staraniem molem 
będzie, aby odpowiedzieć godnie i zas łużyć na dalsze łaska­
we w zględy Szanownych Gości. P ierwsze  danie Obiadu na­
s tąpi  dnia 1 K w ie tn ia  r . b. i każdodziennie dziś na iutro 
w niniejszem Piśmie donoszonem będzie iak  dotąd. Osoby 
życzące sobie Abonować miesięcznie pó ł  i całe Obiady ra 
czą łaskawie wcześniej porozumieć się z dyrygujący  ni k u ­
chnią;  niemniej mam honor  donieść,  iż wszelkie obstakunki 
tak  Śniadań, Obiadów iako i Kolacji , przyjmowane będą.

Stanisław M a i e w s U i.
Ju t r o  u flrlaiewskiego przy ulicy Bednarskiej , na Śniadanie: 

Gęś, Prosie,, Polędwica ,  Sztufada, Z razy  Nelsońskie i Polskie 
zo b w arzan k ą .  Kapłon z ryżem, Rozbrąlel , Sznycel, Befsztyk.

Ju t ro  u Lorenca  p rzy  ul: Kapitulnej  pod N r  538, na Śniada­
n i e : Mostek faszerowany, Pieczeń huzarska ,  Z razy  zawijane 
z kaszą obwar/.auą, Kotlety wołow e i cielęce; oraz d istać można 
Obiad za zł.  1; tenże sam Miesięcznie g r .24 ;  a z pow odu tań­
szych produktów, wracam do swoiej ceny.

Dziś kończy się P renum erata  Kwartalna na K U R JE R A  
W A R S Z A W S K IE G O .


